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   W życiu człowieka bywa czasem tak, że i słońce nie świeci, kwiaty nie pachną , 
ptaki nie śpiewają i gorzko smakuje chleb podany do stołu. 
W takich chwilach udajemy się do Mamusi. Przytuli, pocieszy i jest dobrze. 
Zastanawiałem się dlaczego tak jest? Myślę, że każda mama ma taki piękny dar,  
że jak nas przytuli to emanuje do nas miłość, spokój i bezpieczeństwo. 
„Duśka” Bytnarówna była wspaniałą mamą. 
 MAMA – to najpiękniejsze słowo świata. Znana śpiewaczka śpiewała – zawsze 
niech będzie słońce, zawsze niech będzie MAMA ! 
Znany Poeta powiedział tak o mamie: Ona mi pierwsza pokazała księżyc, i pierwszy 
śnieg na świerkach i pierwszy  deszcz, byłem wtedy mały jak muszelka, tuląc w Jej 
spódnicę twarz mokrą od łez. 
„Duśka” Bytnarówna była nie tylko wspaniałą mamą, także dobrą córką, babcią  
i koleżanką. Mógłbym przytoczyć kilkaset pozytywnych przymiotników. Wybrałem 
dwa. 
Była człowiekiem Prawdziwym i człowiekiem Dobrym. Szczera, Uczciwa, 
Prawdomówna …. .Była Dobrym człowiekiem – Dobry człowiek to tylko dwa słowa. 
Dziś bardzo trudno być dobrym człowiekiem. Jej się to udało. Jeden z Ewangelistów 
tak powiedział: dobry człowiek to taki, który jest wesoły jak Hektor, cierpliwy jak Hiob  
i mądry jak Sybilla! 
Trzeba całego życia żeby nauczyć się żyć. Ona żyła pięknem od urodzenia. 
Często w domu Bytnarów podkreślano:  Kochamy życie nie dlatego, że jesteśmy 
przyzwyczajeni do życia, lecz dlatego, że jesteśmy przyzwyczajeni do kochania. 
Życia nie można wybrać, ale można je zmarnować lub uczynić pięknym jak to robiła  
i robi Rodzina Bytnarów. 
Żegnamy Cię Piękna Damo w imieniu Wychowanków Szkoły im. Stefana Batorego, 
Studentów i Pracowników Wydziału Architektury i Inżynierii Produkcji Politechniki 
Warszawskiej a szczególnie w imieniu Profesora Seweryna Chajtmana, kolegi 
Dariusza Niziałka i w imieniu własnym. 
Byłaś jak tulipan rozwitający w kraju podzwrotnikowym co łodygę ma ze stali  
a płatki z diamentów. 
Święty Piotrze otwórz Podwoje Niebieskie!  Zdąża do Ciebie matka-matek 
Danuta Bytnarówna-Dziekańska. AMEN. 
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